
CIEKAWOSTKA 
Łyżwy towarzyszą człowiekowi od kilku tysięcy lat. Początkowo służyły jedynie 
jako narzędzie ułatwiające poruszanie się po lodzie. Najstarsze wizerunki myśliwych 
przemieszczających się prawdopodobnie na pierwotnych łyżwach pochodzą 
z rysunków naskalnych odkrytych w grotach Skandynawii. 

Krótka historia ły żew 
Najwcześniejsze łyżwy stanowiły 

zmniejszoną wersję nart i również wymagały 
użycia kijków. W okresie od 1000 r. p.n.e. do 
czasów średniowiecza wyrabiano je z kości. 
W około 1120 r. arabski podróżnik Sharaf Al-
Zaman odwiedził plemię Jugorców, żyjące 
w południowej Rosji na północ od Wołgi. 
Wielkie wrażenie zrobił na nim ich dziwny, lecz 
bardzo praktyczny sposób poruszania się: 
"Człowiek nie może poruszać się wśród tych 
śniegów, chyba że przywiąże do stóp kości 
udowe wołu i trzyma w rękach dwa oszczepy, 

którymi odpycha się od śniegu i ślizga naprzód po lodzie; przy sprzyjającym wietrze 
można w ten sposób pokonać w ciągu jednego dnia  znaczną odległość".  

Łyżwiarstwo dotarło do Anglii pod koniec XII w. i zyskało popularność jako 
sport. Kronikarz William FitzStephen pozostawił  żywy opis młodych londyńczyków 
na łyżwach: 
"Inni, wykazujący większą zręczność w sportach zimowych zakładają na nogi kości 
goleniowe zwierząt i mocują je do kostek, a następnie, odpychając się od czasu do 
czasu od lodu trzymanymi w dłoniach kijkami zakończonymi żelaznym szpikulcem, 
mkną tak szybko jak ptak w locie lub pocisk wystrzelony z machiny wojennej. 
Czasami dwaj łyżwiarze, porozumiawszy  się ze sobą, pędzą naprzeciw siebie 
i unosząc kijki, atakują się wzajemnie. Albo jeden, albo obaj padają wtedy na lód, nie 
bez szwanku na ciele, [...] jednak młodzi są w wieku żądnym chwały zwycięstw, 
przeto próbują się w udawanych walkach, aby wykazać się jeszcze większą odwagę 
w prawdziwych". 

Nawet po wynalezieniu nowoczesnych łyżew, z żelaznym ostrzem 
przymocowanym do drewnianej belki, łyżwiarstwo pozostało niebezpiecznym 
sportem. Zimą 1395 r., ledwie, piętnastoletnia dziewczynka z Holandii, zderzyła się 
z innym łyżwiarzem i odniosła ciężkie obrażenia. Po tym wypadku schroniła się 
w klasztorze i aż do śmierci w 1443 r. zajmowała się sprawami religijnymi; została 
następnie uznana za patronkę łyżwiarzy. 
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OLIMPIADA POLONISTYCZNA 
19 stycznia 2008 uczniowie naszej szkoły wzięli udział w II etapie (rejonowym) 

Ogólnopolskiej Olimpiady Polonistycznej w Radomiu. Spośród 48 uczestników olimpiady 
w I szkolnym etapie do kolejnego zakwalifikowali się ci, którzy zdobyli 90% wymaganych 
punktów: 
� Wojciechowska Lidia VI b 
� Jurkowska Katarzyna VI c 
� Wójcik Karolina  VI c 
� Trzmielewska Karolina VI c 
� Pestka Marta  VI e 
� Rejnowicz Patrycja VI a 
� Osuch Emilia  VI a 
� Wójtowicz Katarzyna VI c 
� Zacharska Edyta  VI a 
� Wasiłek Aleksander VI e 

Z powodu szalejącej grypy do Radomia 
nie pojechali: K. Trzmielewska i A. Wasiłek 

(zdrowie najważniejsze!). II etap odbył się 
w PSP nr 28, znajdującej się przy 
ul. Jaracza 8. Atmosfera olimpiady była 
podniosła, początkowo strach ogarnął 
uczestników, szczególnie podczas 
wyczytywania nazwisk i wskazywania 
miejsca w sali gimnastycznej, która na czas 
konkursu zamieniła się w wielką „halę 
egzaminacyjną”. Potem drzwi zamknięto 
i dopiero po dwóch godzinach można było 
cokolwiek się dowiedzieć i przede 
wszystkim uspokoić skołatane serca. Test 
dla polonistycznych umysłów okazał się dla 
jednych łatwy, a dla innych trudny. Jakie 
będą wyniki, okaże się niebawem.  

Opiekę nad olimpijczykami sprawowała P. Izabela Warchoł. 

SZKOLNY KLUB EUROPEJSKI 
W roku szkolnym 2007/2008  SKE liczy 21 członków. Zajęcia odbywają się w środy 

i czwartki zamiennie/co dwa tygodnie. 
Uczniowie, oprócz zgłębiania tajników działania Unii Europejskiej pracują aktywnie nad 
wykonaniem działań w ramach projektu Comenius , biorą udział w konkursach . Do tej pory 
zorganizowano 2 konkursy: 

1. Organizowany przez Komisję Europejską dotyczącą tolerancji 
2. Szkolny konkurs na projekt gry planszowej do bajki pt. „Podarunek Róży” 

Jesteśmy w trakcie przygotowań do 
Europejskiego Dnia Wiosny, w ramach 
którego odbędą się  17 marca szkolne 
eliminacje do Ogólnopolskiego 
konkursu „Młody Europejczyk”. 

opiekun- Sylwia Dwojak 

 

Projekt Sokrates - Comenius 
Rok szkolny 2007/2008 jest ostatnim, trzecim rokiem udziału naszej szkoły w projekcie 

Comenius. Na ten rok przewidziano wykonanie dwóch produktów końcowych: książki 
z quizami dotyczącymi Unii Europejskiej, państw partnerskich, napisanych bajek oraz 
wykonanie gry planszowej  do  bajki pt. ”Podarunek Róży” 

Książka z Quizami została wydrukowana w listopadzie i wymieniona między 
uczestnikami projektu w trakcie wizyty  roboczej w Istambule (listopad 2007). 

W grudniu został ogłoszony konkurs na projekt gry planszowej na podstawie bajki 
pt. „Podarunek Róży” Rozstrzygnięcie i ogłoszenie nastąpiło w pierwszym tygodniu stycznia 
2008. Wygrany projekt został oddany do drukarni, która to ma  go poddać profesjonalnej 
obróbce i drukowi. 

Laureaci w/w konkursu to uczniowie klasy VI a w składzie: 

� Partycja Rejnowicza 
� Ola Traczewska 
� Konrad Jaroszek 
� Bartosz Cebula 

Szkolny koordynator: 
 Sylwia Dwojak i Aleksandra Grabiec 



WALENTYNKI 
To święto zakochanych, obchodzone 14 lutego. Nazwa walentynki pochodzi od imienia 

św. Walentego, patrona zakochanych. . 

Tego dnia ludzie wysyłają do ukochanych 
"walentynki" - wiersz albo wyznanie miłosne. Niekiedy 
obdarzają się upominkami. W szczególności wiersze 
wysyłają mężczyźni do kobiet. Na terenie Polski 

walentynki konkurują o miano tzw. święta zakochanych z miejscowym, rodzimym świętem 
słowiańskim zwanym potocznie Nocą Kupały lub Sobótką (obchodzonym w okresie 
przesilenia letniego, w nocy z dnia 23 czerwca na 24 czerwca). 

Do Polski zapożyczone zostało z kultury 
francuskiej i krajów anglosaskich w latach 90. 

W naszej szkole też świętowaliśmy 
walentynki. 
 

 Krzy żówka dla KLAS I – III 
    1     
  2            
3          
   4        
   5       

1. Może być w kinie lub telewizji. 
2. Np. Berlin. 
3. Łódź z silnikiem. 
4. Np. maj lub czerwiec 
5. Inaczej nazwa zajęć szkolnych. 

HASŁO : ……………………………………………… 

Krzy żówka dla KLAS IV – VI 

     1      
     2     
     3    
     4             
  5          
6          
     7      
    8             
   9               

1. Zwierze w czarne paski. 
2. Dedal i … 
3. Opowiada o życiu i przygodach Bogów. 
4. Inaczej dźwięk naśladowczy. 
5. Sprytne, małe, rude zwierzątko. 
6. Mierzymy nim kąty. 
7. … to zdrowie. 
8. Sprzedawczyni w sklepie. 
9. Mieszkaniec Pionek. 

HASŁO : ……………………………………………… 

Rozwiązanie (hasło krzyżówki) prosimy wpisać na kupon konkursowy,  
który należy złożyć do p. Barbary Wójcik lub wychowawcy klasy. 

HASŁO: ........................................................................................................... 
 

Imię i nazwisko ................................................................................................ 
Klasa.................... 



Matematyczna choinka 
30 stycznia 2008 roku czworo szóstoklasistów naszej szkoły wzięło udział w II etapie 

matematyczno-informatycznego konkursu „Matematyczna choinka” zorganizowanego przez 
pionkowski Zespół Doradców Metodycznych. 

Uczestnicy konkursy w I etapie przygotowali w programie Micfosoft PowerPoint 
prezentację związaną z bryłami i figurami płaskimi, których modele możemy znaleźć na 
świątecznym stole oraz na i pod choinką. Prezentacja musiała zawierać także zadania 
matematyczne związane z tymi figurami. W II etapie uczniowie prezentowali swoje prace 
przed komisją konkursowa. 

Opiekę nad uczniami 
sprawowały Katarzyna Pietrus 
i Beata Jaśkiewicz. Prace 
wszystkich uczniów były 
bardzo interesujące i zostały 
wysoko ocenione przez jury. 
A oto wyniki: 
I miejsce – Nikodem 
Dybiński kl. VIB 
II miejsce – Karolina 
Wójcik kl. VIC 
III miejsce – Lidia 
Wojciechowska kl. VIB oraz 
Adam Ferchichi kl. VIB 

 

SZKOLNE KOL ĘDOWANIE 
1 lutego uczniowie naszej szkoły mieli okazję wysłuchać kolęd w wykonaniu szkolnego 
chóru Avista pod kierunkiem p. Anny Kuczmery. Chór po wielu sukcesach zaprezentował 
kilka kolęd szkolnej społeczności. Kolędowanie tak się podobało, że bez bisu się nie 
obeszło... 

„PIONKI - MOJE MIASTO” 
„Pionki - moje miasto” to zajęcia pozalekcyjne prowadzone metodą projektu. Odbywały się 
one w naszej szkole od września, a uczestniczyli w nich uczniowie klas Vb i VIe. Celem 
spotkań było zapoznanie uczniów z historią miasta, jego zabytkami, legendami i kulturą.    
Efektem kilkumiesięcznej pracy uczniów są: 

- albumy, w których zgromadzono wiedzę o Pionkach (historia, zabytki, osoby 
zasłużone dla miasta), 

- plakaty ilustrujące zabytkowe obiekty miejskie, ciekawe zakątki, herb Pionek, 
patronkę miasta- św. Barbarę,  

- legendy zredagowane przez dzieci, 
- inscenizacja powstała w oparciu o jedną z legend. 

Uczniowie bardzo chętnie uczestniczyli w spotkaniach, z ogromnym zaangażowaniem 
wykonywali powierzone im zadania i działania.  

Opiekunowie: 
Monika Dziekan, Barbara Wójcik 



PAWEŁ JAROSZEK  
Urodził się w 1972 roku w Pionkach. Naukę jazdy na łyżwach 
rozpoczął w pierwszej klasie w Szkole Podstawowej Nr 3 
w Pionkach. Jako piętnastolatek był najlepszym zawodnikiem 
w swojej kategorii wiekowej w Polsce. Po ukończeniu szkoły 
podstawowej rozpoczął naukę w Szkole Mistrzostwa Sportowego 
w Zakopanem. W tym czasie trzykrotnie startował na 
Mistrzostwach Świata Juniorów. Jako dziewiętnastolatek otrzymał 
nominację 
olimpijską na 

zimowe igrzyska w Albertville. 
Wystartował na dystansie 1500 
metrów zajmując 16 miejsce i 
ustanawiając nowy rekord 
życiowy na tym dystansie. Po 
raz drugi wystąpił na 
Igrzyskach Olimpijskich w 
Lilehammer w 1994 roku. Zajął 
tam 11 miejsce i ustanowił 
kolejny rekord Polski. W swojej 
wieloletniej karierze zdobył 10 
medali mistrzostw Polski. Zajął 
dziesiąte miejsce w klasyfikacji 
generalnej Pucharu Świata w 
1994 roku. W 1994 roku wygrał 
plebiscyt na najlepszego 
sportowca Ziemi Radomskiej. 

Sukcesy:  mistrz Polski juniorów (1990), 6 x wicemistrz Pols ki (1500 
m 1998, wielobój 1998, wielobój sprinterski 1993-19 96), 2-krotny 

rekordzista Polski (1500 m - 1.54,49 1994, 1.52,52 1997), olimpijczyk 
(IO Albertville 1992 1000 m - 32 m., 1500 m - 16 m. , IO Lillehammer 

1994 1500 m - 11 m.). 

Rekordy życiowe: 500 m - 39,15 (21 marca 1992 Calgary), 1000 m - 1.17,24 (30 
listopada 1991 Heerenveen), 1500 m - 1.52,52 (9 listopada 1997 Calgary), 3000 m - 4.12,66 
(1 marca 1991 Calgary), 5000 m - 6.54,88 (16 listopada 1997 Calgary), 10000 m - 15.32,28 
(21 grudnia 1997 Tomaszów), wielobój duży (500, 5000, 1500, 10000 m) - 171,103 (1 marca 
1998 Warszawa), wielobój mały (500, 1000, 1500, 5000 m) - 171,843 (8 lutego 1990 
Budapeszt), wielobój sprinterski (500, 1000, 500, 1000 m) - 159,370 (30 stycznia 1994 
Sanok). Żonaty (Sylwia), ma syna Igora (1997). Mieszka w Pionkach. 

WYWIAD Z p. Mari ą Pęczek 
Jaką szkołę należy ukończyć, aby uczyć religii? 

Aby zostać nauczycielem religii należy ukończyć kilka szkół. Przede wszystkim 
szkołę podstawową, 
gimnazjum i szkołę 
średnią. Po zdaniu 
matury trzeba ukończyć 
studia teologiczne. I tak 
naprawdę, to jeszcze nie 
koniec. Zawód nauczy-
ciela jest bardzo 
specyficzny i polega 
między innymi na tym, 
że trzeba ciągle się 
dokształcać. A więc, nie 
tylko uczniowie muszą 
się uczyć. Nauczyciele 
również. 

Jakie obowiązki 
spadają na panią z tytułu nauczania tego przedmiotu? 

Z tytułu nauczania religii muszę zadbać  przede wszystkim o wychowanie duchowe 
moich uczniów. Jest takie powiedzenie: ,,W zdrowym ciele – zdrowy duch”. Myślę, 
że powiedzenie to wypowiedziane w odwrotnej kolejności również nie traci sensu. 

Czy popiera pani wliczanie katechezy do średniej ocen? 
Pomysł wliczania ocen z katechezy do średniej ocen bardzo mi się podoba 
i oczywiście go popieram. Wreszcie uczniowie mają szansę na jej podwyższanie. 

Ile lat pracuje pani na stanowisku nauczyciela religii? 
Jako nauczyciel religii pracuję już 14 lat. Sama się dziwię, kiedy to minęło… 

Kto jest pani przełożonym? 
Właściwie mam dwóch przełożonych Pana Dyrektora i oczywiście Księdza 
Proboszcza. 

Gdzie spędziła pani ferie lub gdzie chciałaby pani wyjechać? 
Marzę o tym, żeby wyjechać w góry i wreszcie nauczyć się jeździć na nartach. 
Podobno czasami marzenia się spełniają. 

Jak spędza pani wolny czas? 
Choć wolnego czasu mam niewiele, to przeważnie spędzam go na zabawie z moim 
trzyletnim synkiem. 

Jaka jest pani ulubiona pora roku i dlaczego? 
Bardzo lubię wiosnę. Uwielbiam, jak po zimie przyroda budzi się do życia. 
Daje mi to dużo energii i przede wszystkim radość życia.  

Dziękujemy za rozmowę 



Okres karnawałowy w naszej szkole rozpoczęła zabawa choinkowa. W sobotni 
wieczór 19 stycznia wszyscy uczniowie zebrali się na małej sali gimnastycznej. Kolorowe 

dekoracje, odpowiednio dobrane światła i oprawa muzyczna dopełniały karnawałowy klimat. 
Dziewczęta, chcąc podkreślić swoją urodę i wdzięk ubrane były w dyskotekowe stroje. 
Chłopcy, by dorównać dziewczynom pokazywali swoje taneczne umiejętności.  

Dodatkową atrakcją była loteria fantowa ze wspaniałymi nagrodami oraz kawiarenka, 
w której można było zjeść pyszne ciastko w miłej atmosferze. Te dwie atrakcje zapewnili 

społeczności szkolnej uczniowie klasy III „a”, ich rodzice i wychowawczyni pani Joanna 
Klich.  

Pozyskane fundusze zostały przeznaczone na wyjazd na zielona szkołę. 


